
Polacy na cmentarzach Ameryki Łacińskiej  

Cmentarz polskich osadników w Lanusse w prowincji Misiones w Argentynie rozłożony był na niewielkiej 
przestrzeni. Zarastała go wysoka i gęsta trawa. - O proszę, tu jest zdjęcie! – rzekł Ricardo Jeleń, potomek 
polskich emigrantów do Argentyny, właściciel firmy transportowej, wskazując dłonią w kierunku jednego z 
nagrobków. Podszedłem. Leżały tam świeże kwiaty. Niestety, większość nagrobków polskich osadników 
okrył czas zapomnienia. Jednak znajdował się wśród nich ten jeden, wskazany przez Ricardo, który 
wyjątkowo mnie zafrapował. Stare zdjęcie za szkłem, bardzo wyraźne, mężczyzna z sumiastym wąsem, w 
marynarce i w białej koszuli z zawiązanym krawatem. Zdjęcie i mosiężna tablica z napisem: Jan 
Woronowicz, Fallecio 28.08. 1951a los 72 anios. Recuerdo de tu esposa e hijos. 

Nie mogłem oderwać wzroku. Oto dotknąłem historii, która w tak namacalny sposób zostawiła ślad polskiego 
osadnictwa w argentyńskim Misiones. Niezwykłe zdjęcie, przedstawiające jednego z nas, bo przecież 
byliśmy członkami tego samego narodu. Zarówno Jan Woronowicz, a także inni, polscy emigranci do 
Argentyny, Brazylii, Paragwaju, Chile i in., wszyscy oni zdecydowali się na opuszczenie ojczyzny dawno 
temu. Za chlebem, za pracą, w ucieczce przed prześladowaniami, z nadzieją na lepsze jutro. Niesamowite 
miejsca... (Fragment książki: Mirosław Olszycki, Ziemia Czerwonych Drzew. Polacy z Ameryki Południowej, 
W-wa 2014, Wydawn. Studiów Iberyjskich i Iberoamerykańskich UW, mail:j.mazurek@mhprl.pl

mailto:j.mazurek@mhprl.pl







